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E tn .  H a lh r  W  P o z n a n  u. Obrafc były poufna Dotyczyły one poltóe
ma we wscnoonie] części MałopoLl J 1 yogóle

Generał H a l le r ,  objeżdżając naszo fronty, na frontach.

łfthortżcy z Gdrntfo f l u » i
Warszawa, 27 czerwca. Ks. pos. Londzin o-

zawitał w dniu 23 b. m. do Poznania wrau z ge
nerałem Audry, szefem sztabu, pułkownikiem 
Perclienetom, pułk. Allogrinim, szefem sztabu
połudn.-zach. podpułk. Iwanowskim, zastęp- .
ca szefa sztabu, majorem Boćkowskiin, knpit-a-, trzyma! od Rady Narodowej Cieszyńskiej zar 
nami: Ledoux, Abi.ialem i Łubieńskim, podpo- wiadcmienie, iż Śląsk Cieszyński przepełniona 
ruczmkiem Warchałowskim i innymi. Ogółemjjest ucieldnieianu ze Śląska C omego, roóot.ni- 
przybyło 14 oficerów francuskich ze znacznym j karni, włościanami i księżmi Polakami. Joioka- 
pocztem żołnierzy. To wyjściu z wagonu powi-jJtt on» wobec gróźb teroru szjł u ze strony 
tał serdecznie oczekiwanego gościa głównodo- > Niemców, 
wodzący sihmi zbrojnemi polslciemi w byłym
zaborze pru.kim, generał piechoty Dowbor Mu- U r z f i t ó  s5il!
śnieki razem ze swoim szotem sztabu generałem j Warszawa, 27 czerwca. Wydział prasowy mi- 
podpcrucziiikipm Wroczyńskim. J zybył ro- nLiteryum spraw wewmętrznych komunikuje, źe 
w me; na powitacie generała Hał.era prezydent j do ptwjat0wyth komisarzy rządowych i naczd- 
nuasta Poznania p. Drwyski m a , z malzonką flików ^  , 0munalnej p. minister spraw 
Przy przejeździć przez miasto tłumnie zebrana ir  ewTC,^znvch TOzesłal okólnik treści nr- ępu- 
pubbcznoec entuzymstycznym] okrzykami Wi jacoj • "" ' '
tała obu wodzowy r' „,\y wa«ach ostatnich stwierdzone zostało żc

Następnego dn.a odn.ła się w tztubie do- komHarz£ m d6w i inne podległa mi wla-
k®,nforei lcya:dzo administracyjne w nadsyłanych prztz tie-

zaprzeczcniach lub 
pup Jikoyva ny ch

nem yv zv."azku z wydarzeniami polityczmemi 
estałniej doliy brał udział generał Haller, ge 
nerał Dotebór Muśnieki i wyżsi oficerowie en- 
t.cntyr. Debaty cecłiowmla zupełna jedność po
glądów' na zadania w ojsk wi uzgodnione z po- ;^ ^ ń « t W O ^ c h 7  yvinnV ^ " “łaceóhow^e 

l),‘J bieżącego n.v)mentu z ogolną sytuacyą )0wasta scłsŁ rzeczywistością i przedmiotowo

przez prasę nazbyt odbiegają od treści przyshi' 
gającego im z mocy art 21 tych przepisów pra
wa. Wobec tego wyjaśnienia, ż.e wszelkie pu- 
blikacye, sprostowania i zaprzeczenia, umie- 
szezaino w czasopismacli, jtochudząco od urzę-

polityczną, zarowmo dotyczącą Polski, jak 1 za 
gadnien europejskich.

Po ukończonej konferencyi udano się do ko
szar 1 j.ułku strzelców wielkopolskich, sła
wnych hohaDrskim udziałom w odsieczy Lwo
wa. Na placu przy koszarach odbył się prze
gląd i rewia wmjsk. Generał Haller wyraził ge
nerale w i Dowbor Muśnickiemu podziękowanie, 
jako twórcy, organizatorów i wodz 3wi tak 
świetnego wojska za prawdziwie wspaniałą 
ucztę wojskoyyą, jaka był pokaz dzielnych i sła
wnych zastępów wielkopolskich.

Zwiedzano także pole lutnicze.
Wieczorem odbył się, na zaproszenie gene

rała Dowiior Muśmckiego bankiet, w którym 
oprócz sfer wojskowych i dyplomatycznych, 
wzięli także udział przedstawiciele polskich 
władz cywilnych. Wymieniono 3zereg serdecz
nych toastowe

Generała Hallera i oficerów sztabu francu
skiego witano wszędzie z entuzyazmem. Wie
czorem 24 b. na. odjechał generał Haller z Po
znania.

& © a S i e ^ a  ż ą f t a

p w a r a s i c y l  i

Kraków, 27 czerwca. (PAT), Radio stacyi 
krakowskiej z Lyonu z dnia 26 b. m. R ida czte
rech rozpatr('wała we środę rano sytuacyę, 
oraz zachowanie się Niemców. Uchwalono za
żądać odpowiednich odszkodowań i gwarancyj, 
potrzebnych wskutek zatopienia floty niemiec
kiej, zniszczenia chorągwi francuskich w Berli
nie i pogróżek niemieckich, skierowanycfi pod 
adresem Polski.

powagą, ścisłą rzeczywistością i pr: 
ścią. organom administracyjnym w żadnym wy
padku nie wolno do komunikatów urzędowych 
w prasie wprowadzać pierwiastka polemiczne
go, pouczać redaktorów lub ich strofęwać i wo- 
góle wykraczać poza ramy ścisłego stwierdze
nia, bądź zaprzeczenia pewnym faktom, poda- 
nym w prasie i niezgodnym z prawdą*

s tra ż  h ezp leezen s tip a  na w a c f l .
Warszawa, 27 czerwca. (PAT), Wydział pra 

sowy ministerstwa spraw wewnętrznych kum u- 
nikuje. że na podstame memoryału sekcyi bez
pieczeństwa publicznego i na wniosek ministra 
spraw wewnętrznych, rada ministrów uchwali) 
ła, aby od dnia 1 lipca b. r. timkeye straży ko
lejowej przejeła straż bezp: ’ czeństwa.

Paryż, 27 czerwca (PAT). Huva 3. >Uoho de 
Pans« donosi:

Traktat pokojowy będzie załatwiony przez 
Izbę do końca lipca, poczerni Clemenceau uwa
żając dzieło sw oje za skończone, wyraizi życze
nie rozsiania się z władzą.

*Homme Librę* donosi, że około 20 dzien
nikarzy japońskich udało eię wczoraj do p; 
Clemenceau, aby mu złożyć podziękowanie i 
wyrazić przyjazne uczucia dla Francyi i całej 
eatenty.

Sprav;y Koionij.
Kraków, 27 czerwca (PAT). Radio telegram 

6tacyi krakowskiej z Lyonu z dnia 26 bm : 
•Sekretarz stanu dla spraw kolonialnych, lord 

Millner, przybył do Paryża w a wtorek. *Temps* 
sądzi, że skorzystają z jego pobytu, aby ure
gulować definitywnie sprawy koionij niemiec
kich. Z jednej strony pozostaje jeszcze do za

Czesi o traktacie pokojowym.
Praga, 27 czerwca (PAT). ^Czeskie Słowo* 

omawiając decyzyę Niemicuw podpisania trak
tatu pokojowego bez zastrzeżeń, stwierdza, że 
koalieya nie zdołała położyć fundamentu pod 
trwały pokój. Zachodnie granice Niemiec znaj
dują ię tak pewnie w rękach koalicyi, że pra
wdopodobnie fam nie dojdzie do konfliktu. 
Inno stosunki panują natomiast na wsebodpie. 
Granice w Poznańśkieim i na Górnym ńuą&kju 
nie zadowoluiły Polaków, a prolleon Gdańska 
załatwiony połowicznifc, nie przestaje niepo
koić zarówno Polaków, jak i Niemców. "W dal
szym ciągu ipifcza »Gzeskio Slowo«, że Polacy 
lioz ,̂ się poważnie z możliwością wojny a, 
Niemcami. Niemcy na wschodzie, reprezento
wani przez Prusaków najgorszego typu, jako 
awangarda do niedawna wmeohwładnego naro
du, którego zapędy sięgały daleko na wschód, 
nie będą w żadnym razie podzielali zidania po- 
htyków w Weimarze. Taka postawa jest prostą 
konsebwencyą raktu, że Niemcy mają na 
wschodzie nieprzyjaciół, organizacyjnie i licze
bnie ta-bszyidi. Tam Niemcy nłe zostali poko
nani. Okoliczność ta może po ciągnąc za sobą 
daleko idące skutki, jeżeli Gzesi i Polacy nie 
potrafią wyciągnąć z niej należytych, wnio
sków.

Czesi za pokojem.
Wiedeń, 27 czerwca (Telef. pry w ) »Ackt- 

Uhii -Blatt* donosi z Pragi:
>Pravo Lidiu* krytykuje ostro politykę dr 

Kramarza w Paryżu. Po pczyjezdzie do Paryża 
przedłożył dr Kramarz obszerny pian wojny 
przeciw Rosji, dla którego to celu miało pań
stwo czesko-słuwackie wystawić 200-tysięczną 
armię. »Praxo Lidiu* pisze, że z trudem zdo
łaliśmy stawić opór Węgrom, a dr Kramarz 
pragnie zawildać naa jeszcze w wojnę z  Rosyą.

\
będą eię peiiuraktacyo cc do opróżnienia obsza
rów ełowaukiich pracz wojska madziarskie.

M zym tm ie  o f e m y  rumufitKiel.
MoraWsaa Ostrawa. 27 cfcemri (PAT). Cze- 

dltie biuro prasowe donosi % Bukaresztu:
Walki nad rzeką Cisy zostały dnia 25 bm. 

zastanowiono. Kroi Ferdynand powrócił z frour 
tu do Bukaresztu. Zaxzadzen.fi francuskiej nar 
czelnej komendy odnośnie do zastanowienia 
waiud przeciw Madziarom w'ywołało w wojsko- 
wyieh i politycznych kołach ru^aińskiciu wiel
kie rozgoryczenie. Dzienniki zwracają się z o- 
atry.uii zarzutami pod adresem koalicyi z powo
du nakazu w d/rzyncania wallu i starannie j>rzy 
gotowanej ofenzyiwy w chwili, gdy armia do
tarła już do Cisy.

ftows gwałty czeskie.
Cieszyn. 27 czerwca. »Dzienuik Cieszyński® 

dono i z Bogumina (dworzec): Gwałty czeskie 
przechodzą w&zelkie granice. Żyjemy jakoby 
pod panowaniem carskich zbirótw w dawnej 
Rosyi. W  nocy z poniedziałku na wtorek oto
czyli żołnierze czescy demy kolejarzy i rozpo
częli rewlzye za »bronią«. Przy tej sposobno
ści kradli, o-o było pod ręką. Zaczęto też aresz
towania. dotychczas aresztowano pp.: Bujo- 
ka, Pawclc i Bardonia. Nazwiska innych a.resz- 
towcanyeii na razio nieznane. Czesi wyszuki
wali tyen kolejarzy, którzy brali udział w de- 
putacyi, która witaia generała Hallera w Cie
szynie. Za »zbrodnię< tę w nocy wywlekano 
ludzf z domu 1 pod bagnetanr pędzono do O- 
strawy. Wzburzenie wśród ludności tutejszej 
jest ogromne. Zgodny glos opinii domaga się, 
by Rada Narodowa w Cieszenie wedzła na dro
gę regtresAj wubec Czechów. Zastosowanie od
wetu w każdy... wypadku gwałtu czoskiego 
odstraszyłoby Czechów od ciagłeg'0 nękania 
ludności polskiej.

i i i  a # f.
Praga 27 cizeiwica (PAT). Wedle statystyki 

»Piav’p Lidu* obejmuje państwo oze&ko-słowa- 
ckie 140 tysięcy mil kwadratowych i okrągło 
14 milionów mieszkańców. Ludność niemiecka 

liczy w Czechach 25 proc., a na Morawach 19 
jjro-c. Ogólna li-aaba Niemców wynosi około 2 
miliony 600 tysięcy. Oprócz tego w Czechach 
miei37jkać będzie 500 do G00 tysioey Węgrów, 
400 tysięcy Ukraińców oraz mniejsza liczba 
Polaków.

Z obszaru dworskiego w Konnczu zrabowali 
żołnierze ruscy konie i wozy.

W  Czeremchowńe zamordowali chłopi ruscy 
w celach rabunkowych tamtejszego dzierżawcę 
Mojżesza M a u s r e r a  wraz z żoną. orzyczem 
zabrali znaczną gotówkę, ziemiopłody, zapasy 
o w .cl i koniczyny.

W Korsze wio zamordowali Ukraińcy wła
ściciela kramiku żydowskiego. Sprawców tego 
murdu schwytano, alo po krótkim czasie zo
stali wypuszczeni z więzienia. Ogółem w osta
tnich dniach rządów ruskich pogromy żydow
skie były w Koło myj s kiom i Sniatyńskiem na 

i porządku dziennym.
Wedle wiadomości z niewątpliwego źródła, 

przy ponownein zajęciu Czortkowa wymordo
wali Rusin; w najokropniejszy spsosób Kilkana
ście rodzin polskich.

twierdzenia przydział tych koionij rozmaitym Pnysizłość pańslo % czesko-słowacki gc zależy 
państwom. Itada czterech ma w szcaogólności zawarcia rychłego pokoju. Nie chcemr dâ - 
zat.wierdzie ugodę, którą przygotowała, Anglia SiCJ wojny. Tylko pokój zabeapieczy nam gra- 
i F.ranora w .arpraw-ie Kamerunu i Togo. oraz n*IC0 państwa i spokój w wew .ątrz.

Stan 8®iiill î*ezBdiiidł,«»f8s««iii»
&precyzowmć mandaty kolonialne.' “ ia,yi s t a n o a f f l « i a  lliE tic fis  t z c s d c Ł

Praga, 27 czerwca (PAT). Niemieckie pisma 
w Czechach, w pierwszym rzędzie -Boheniia*, 
atakują o sta'o członka zgromadzenia narodo
wego dra Rasina, Ictóry na wczorajszem posie
dzeniu ■zgromadzenia narodowego między in
nymi oświadczył, że dobrze się atało, iż Niem
ców nie dopuszczono do muiziału w posiedze
niach ■zgromadzenia narodowego, gdyż oyliby 
oni od ■ramego początku elementem przewroto
wym. Mówca wskazał wkońcu na okollcizność, 
że’ jakkolwiek etan wyjąrkowy w republice 
ezesko-słowackiej zarządzony zositał wwłącznie 
z powodu przewrotowych zampFów niemiec-

wy ją,tik o we na

lii n 4'gmi
Lwów, 27 czerwca (PAT). »Gazeta Lwow

ska* donosi:
Naczelnik państwa w <iągu dnia wczorajsze

go zwiedzał dalsze odcinki frontu galicyjskie
go. Podróż odbył automobdem. Towarzyszyli 
mu adjutanci. Naczelnik bawił następnie w 
sztabie I dywizyi, poozam zw:ed" t placówai 
najbardziej zagrożone, Naczelnik interesował
się eałokształtem aparatu wojskowego, wypy
tywał o stan uzbrojenia i wyżywienia. O godz. kjęi), rozciągnięto zarządzenie 
2 w nocy powrócił do swego pociągi.1 w mi»j- ca{y obszar republiki, 
scu postoju.

la t a  waisloita 5 sprawie ironia m oA
Warszawa, 27 czerwia. Odbyło się posiedze

nie komisyi wojskowej pod przewodnictwem 
?osla A  n u s z a. W  obradach uczestniczyli: 
szef sztabu generalnego, pułkownik I l a ł l e r ,  
i  wiceminister M a j e w s k i .

U k ła d y  w ę t i  e r s k o - c z e s k i t ! .
Praga, 27 czerwicą (PAT). Wczoraj o godz. 5 

po południu przybył do miejscowości Sigcthal 
pociąg z 2 parlamentarzami węgierskimi- Par- 
lanicutarzom, 7. których jeden jest cywilny a 
drugi oficer, zawiązano ocray i bęaą oni au,to-| 
mobilem dostawieni do miejsca, w  którtm od-

Am eryka bankierem  Europy,
Mora\fSka Ostrawa, 27 czerwca' (PAT). Jak 

donoafcą *Lidov.e Nowiny®, banki amerykań
skie ,przez siwoidh ręprezenitantów w Pradze 0- 
fiarows ty kilku ozeskim fabrykom pożyczkę 
airiPryikańibą na 8 do 9 proc. Wymieniona sto
pa procentowa powiększy się jaszcze o prowi- 
zye i wydatki stemple we tak, że kredyt ame- 
ryakński kosztować będzie około 12 proc.

Likwidasp Turcyj.
Pa^yż, 27 czerwca (PAT). Havas. Delegacja 

aulsitryaika wręczyła wczoraj p. Olemenceam 
notę w sąwawie związku narodów Drugi memo- 
ryał dla misyi tureckiej jesacze n:e został do- 
roczony. Sprzymierzeńcy ucawalili ogólne za- 
rjesy odipo-wiedlzi dla misy i tureckiej. »Tgmpz« 
sądzi, że odj.owiedź ogranicza się do przypo
mnienia odpowiedzialności, jaką Turcya ścią
gnęła na siebie podczas wojny, nie ustala zaś 
jes/jc&e rozwiązania problemu pokojowego na 
wBichodzie. W  kołach konferencyi pokojowej 
panuje żdanie, że na radzie będą określone tyl
ko granico Turcyi właściwej, natomiast osta
teczne załatwienie innych spraw, połączonych 
z likwidacją państwa oiomańskiego, będzie 
później rozpatrywana i trzeba bęidzie odbyć w 
tej sprawie ankiet) na nrejsru.

Aresztowania w Moskwie.
Warszawa, 27 czerwca. ,,Gazeta Ponuca11 

donos’ : Osoby przybyłe z Moskww OT,otwćladają, 
żo w początlcaou czerwca aresztoŵ afnio w Mo- 
skwi o około 1.000 Polaków, którzy eię zorga
nizowali w celu powrotu do ojczyzny. Żadnej 
koneplracyi nie było. Zebrano kapka! 300— 
500 rb. od osoby, udało się uzyskać osouny po
ciąg, który nnał odjechać około 20 maja. Tym- 
czaoem odjuzd ;ego nieulstetfhje się odwlekał, aż 
raz bolszewicy oświadczyli, że pociągu wogóle 
nie udzielą, wszystkich za“ pragnących infomuih 
cyi aresztowali, a następnie dokonali areszto
wań i rewizyi po doruach r& t̂aurai yiach. Are- 
sz* owano takie dzied i kob’efy. Osadzono 
wszystkich w Łubiance. Po 3 diuaiach dzieci i 
konie ty wypuszczono, a mę-czyzn rozmieuzczo- 
no po celach.

O K m c l M s  R u jip ® .
(Zniszczenie kąpieli w Lubieniu. — Artsztowanie 
urzędników kolejowych. — Znęcanie się nad jeńca

mi. — Rozstrzelanie bez sądu).
Sprawozdawca »Kuryera Lwowskiego* dono

si z Lub;enia i okolicy:
W  pierwszych dniach listopada zajęli Ukraiń

cy Lubień. Dla właściciela br. Brunickiego na
stały dni strasznej udręki. Żol laotwo wpadło w 
nocy do pałacu na rewlzyę, groziło br. Brunie- 
kiemu śmiercią, a jeden ze zbirów ugodził go 
kolbą bardzo silnio pod brodę. Chwila udręki 
skończyła się dnia 15 grudnia. Za wielkim oku
pem pozwolono br. Brunickiomu wyjechać z pra
wdziwego piekła przez Stryj do Wiednia, a stąd 
dc-stuł się do majątku swego Słocina w Galicvi 
zachodniej. Wyjazd ten uratował mu życie, bc 
sytuacya Ukraineów stawała się odtąd z dnia 
na dzień niepewniejszą. Rozpoczęły się rabun
ki i niszczenia. Z aparatów Zanderowskich, ką
pieli radiowych 1 1. p. nie oozostal ani ślad. Ła- 
zienk' 1 oudynki zakładowe zupełnie zniszczono, 
w pałacu, niegdyś po magnacku urządzonym, 
wielka ruina.

Przed w kroczeniem w d. 24 grudnia naszych 
wojsk aresztowali Ukraińcy urzędników kolejo
wych. Całe ich mienie na dworcu zniszczyli 
i zrabowali, dworzec róvynież zniszczyli, pozo
stały tylko mury, rozbite pociskami. Dwóch 
urzędników zdołało zbiedz, lecz chłopi okoliczni 
schwytali ich. Wywieziono naczelnika stacyi, p. 
Janikowskiego i jego żonę, oraz urzędnika Jó
zefa Mayem. Obu wywieziuno do Stryja, p. Ja- 
iiiKOWrską z trzyletnią córeczką wUącoriu do 
więzienia w Szczereu Tam oświadczono jej, żc 
bodzie rozstrzelana. Nieszczęśliwa -kobieta od
dała swroja córeczkę pod oniekę jakiejś kobiecie' 
miejscowej. Stawiona przed »sąd« ukraiński w 
Stryju, zestala uwolnioną. —  Pp. Janikowski 
i Meyer oskarżeni zostali o zbrodnię przeciw sile 
zbrojnej. Pod Stawczanaaii zastrzelili Ukraińcy 
budnika kolejowego, Szarugę, za to, że zanyta- 
ny, odpowiedział, że jest Mazurem.

W  drodze do więzienia chwalił, się żandarm 
ukraiński przed p Janikowskim, że żandarmi 
wymordowali jeńców. Trupy jeńców leżały koło 
drogi. Przed S/czerceir. leżało kilku jeńców, gdr 
dwóch z nich podniosło sie i powlokło do nobli- 
skiej chaty błagać ratunku, żandarmi rozbili im 
kolbami głowy, dobijając w ten sposób ran 
nych

Na stacyę w Bilcze Wolica koło Stryja wpa
dli Ukraińcy wieczorem 24 grudnia, wyciągnęli 
naczelnika stacyi, Kołatka, od stołu wigilijnego, 
przy którym siedział z rodziną, postawili pod 
slupem i tu go rozstrzelali. P. Janikowski wydo
stał się z więzienia po wypędzeniu Ukraińców 
ze Stryja, a obecnie szuka swej córeczki, z  któ
rą owra piastunka wyjechała ze Szczerca w nie
wiadomym kierunku.

Taro w pierwszej dolinie za Skałatem tuż 
obok gościńca dolconaną została potworna 
zbrodnia przez hajdamackich siepaczy. Ciszę 
nocy przerywało ośm strzałów. Ks. Itaba śmier
telnie ranionj padł krwią brocząc ł skonał. Sza
kale w ludzkiej skórze pastwili się nad zamor
dowanym iv bostya.Uki sposób, Bili zwłoki kol
bami. kłuli ostrzem bagnetów — liczne pl:nuv 
zsiniałe na ciele zmarłego urzędowińo zostały' 
stwierdzone. Nie koniec na tem. Jak bandyci 
ograbili go potem z ubrania, wykopali płytki 
dołek, przysypali zwfoki zremią tak niezuneinio, 
że nogi i ręce z niej wystawały.

Wieść o mordzie dokonanym na ks. Rabie, 
jak grom padła na - społeczeństwo skałackm 
Ptgrzeb bohaterskiego kapłana stał się wielką 
manifestacją narodową^ milczącą — gdyż tyl
ko taka zyskała zezwolenie włanz ukraińskich. 
Podczas pogrzebu nie brakło epizodów, stwier
dzających, że ludność ukraińska potępia zbro
dnie ukraińskiego żołdactwa. Oto gdy wmz ze 
zwłokami ks. Raby przejeżdżał przez przedmie
ście skałackie. Mantiawe — wylęgły z chał. ko
biety ukraińskie, zatrzymały wóz, poklękały 
dookoła trumny i długi czas modliły się za du
szę zmarłego. W  orszaku żałobnym wzdęły u- 
dział liczne tłumy nietylko ludności polskiej, 
ale żydowskiej i ukraińskiej i rzecz wielce cha
rakterystyczna, iż kobiety Rusink podczas wy
noszenia zwłok z kościoła wykrzykiwały: »zbó- 
je księdza zamordowali—*
W najgłębszem milczeniu posuwał się kondukt 

pogrzebowy przez ulice i kałackio. Zy łoki prze
wiezione zostały do Sensowa, skąd ś. p. ka 
Waleryan Baba pochodził.

Zbrodnie żołnierzy u k r a M ic i i .
Korespondent wojenny »Gr.zety Porannej* 

donosi:
Podczas odwrotu ostatniego Ukraińcy ogo

łocili w całym powiecie kołomyi skini dwory 
polskie ze wszystk'*go, co przedstawiało jaka
kolwiek wartość. W  razio napotkanego, cho
ciażby najmniejszego oporu, zabijali bea lito
ści stających w ibronie swojego mienia. I tak: 
do obywatela C z a j k o w s k i e g o ,  właścicie
la wsi Zadubrowiac w powiecie śmatyńskim 
wpadła banda żołnierzy ruskich o godzinie pól 
do 1 w nocy w celach rabunkowych. A kiedy 
Czajkowski uciokł wraz 7, żoną i córką do 0- 
grodu, zniszczyli doszczętnie urządzenie dwor
skie i zarekwirowali samochód, pozostawiając 
w zanian kwit na 5 tysięcy hrywieu-

Ec&ftatepsk! Isaptaa,
Na kartach martyrologii polskiej zapisane zo

stało nazwisko ks. Waleryana R a b y .  Wycho
wanek tarnopolskiego gimnazjum, ukończył 
teologię w chwil’ ukraińskiej inwazji, pozosta
wał na posterunku katechety w Skalacie. 
W  czasach, pełnych grozy, niesionej przez żol- 
dactwo hajdamackie w mnogie rzesze ludności 
jx;lskiej, był ostoją —  dźwigał i podnosił na 
duchu. Nie zważał bynajmniej na głosy swoich 
by się nię narażał- W  niedzielę wielkanocną 
wstąpił na kazalnicę i wypowiedział na. wysoką 
nutę patryotyczną nastrojowe Irazanie. * Polo
nia ressurexit, sur3um corda* — mówił dzielny, 
oporny kurhan —  Wilno nasze i Tornad nasz, 
Lwów trwa niezłomnie przy Polsce i kresy wró
cą do Macierzy. —  Ziścił się cud, o którym 
śniły pokolenia —  o którym marzyły tysiączne 
zastępy żołnierza polskiego krew swą przelewa
jąc na swojej i obcej ziemi... Polska powstaje 
wielka potężna, mocarna... Polska żyje * wycią
ga swe ramiona, matczyne do wszystkich swych 
dzieci... *

W ten sposób ks. Waleryan Raba krzepił du
cha ludności kredowej w owych dniacn grozy 
i trwogi. Nie przeczuwał zapewne, że w tym w ta 
śnie czasie, gdy z ambony rzucał krzepiące sło
wa. że właśnie wtedy pod mu ram i hartownego 
Lwowa pękał pierscien wrojsk ukraińskicn, —  
nie przeczuwał że Sswem kazaniem wydaje wy
rok śmierci na siebie...

Siepcaeze ukraińscy węszyli za ks. Rabą od 
dłuższego czasu. Mieli swych zauszników i w 
świątyni skałackiej. Wyrok na ks. It&bę był 
wydany— O drugiej no północy wtargnęła sfo
ra ukraińokich zbirów na plebanię łacińską. 
W  najgłębszej ciszy osłaniając swój czyn zbro
dniczy przed światłem dnia i uczciwych ludz':. 
obudzili księdza i zawiadomił! go o aresztowa
niu. ile Raba ubrał sie bezzwłocznie 1 został 
wyprowadzony z plebanii, Żołdacy otoczyli go 
1 powiedli za mias’ o w kierunku Kaczaaówki.

H t m u n i  w  K o ł o m y i .

»W iek Nowy* donoi, z Kołomyi pod datą 
16 b. m.:

Żyjemy w  ciągiem podnieceniu i napięciu 
nwrwów. Przyczyniają się do rego najsprzecz
niejsze wieści. jak’onu się karmimy od trzech ty 
godni okupacyi rumuńskiej. Skutkiem braku 
dzienników i poczty jesteśmy odcięci txl św ia
ta. »Guzelę Kołomyjską*, z a w i e s z o n ą  w 
s w o i m  c z a s i e  p r z e z  U k t a i f i o ó w ,  
o o ne  w n i e  z a w i e s i l i  R u m u n i  p o  u- 
k a z a n i u  s i ę  t r z e c h  t n ) m e r ó w w Zł» 
r o z s p i z e d a ż  i r o z s z e r z a n i ®  g&* 
zeŁ p r z y w i e z i o n y c h  z P o l a k i ,  g r o *  
z i  a r e s z t o w a n i e  i t r z y  ł a t a  w i ę z i e ń  
n i a. Doświadczył tego na sobie j e d e n  z 
m i e j s c o w y c h  j d z i a H a o z y  s p o f e c 4- 
nych.

Stosunek Rumunów do Polaków Rągłe je* 
szczo d w u l i c o w y .  W  ostatnich dlniacŁ prae* 
prowadzono w obu kościołach poiskich i zakła
dzie SS. Urszulanek rewizye za bronią (oczywi
ście bezowocne) przy pomocy i za inspirowa
niem szpiclów żydowskich, czem rozgoryczono 
bardzo ludność polską Wogóie zachowanie się 
żydów i inteligencji żydowskiej w stosunku do 
Polaków nieszczere i podjazdowe, peine denun- 
ciyafoyj i prowokacyj. Na tem tle powstają po
żałowania godne zajścia, które działają dra
żniąco na Polaków. Ludność żydowska we wla- 
imym interesie musi bez zastrzeżeń wypowie
dzieć Sie za Polską i przynależnością do niej.

W  niedzielę i poniedziałek odbywał się przez 
Kołomyję przemarsz wojsk polskich; praeciąga- 
(y przez miasto dziarskie szeregi ja2.dy ł airty. 
len i z drwizyi gen Żeligowskiego, f^tojądej do
tychczas na Bukowinie. Materyał ludzki i zwie- 
H fcy (konie) doborowy', sprzęt wojenny rów 
nież przedstawa się korzystnie. Żołnienz odży- 
wiony i wyposażony dobrze. Dumn. naprawdę 
byliśmy z postawy, wyszkolenia i dobrego na
stroju naszych dzielnych wiarusów. Rwą się 
ć!o Fobki i do pracy dla niej. Witano ich ocho
tnie i z radością, jak braci, powracających po 
długiej tułaczce w ojczyste strony'. Powitanie 
nie wypadło jednak tak, j ikbyćmy chcieli 1 
pragnęli, a stało się to skutkiem roboty' naszych 
przyjaciół, o czem wspemniafem wyżej. W nie
dzielę podejmowaliśmy joezeze raszydh żołnie
rzy jako rako, w pomedziałek natomiast sku
tkiem prowokacyi ii z a m i e s z e k  u l i c z  
nych,  ulice miasta o b s a d z o n o  w o j -  
s l c i em r u m u ń s k i e ą  a publiczność zmu-, 
rzona była rozejść się do domów. Po przed
mieściach jednak odbyły się serdeczne nowila ‘ 
nia i obrzucanie żołnierzy i oficerów kwiatami.

Żołnierz z dywizyi Żeligowskiego, któn i 
ezęść przemaszerowała przez Kolom -:p w 
dniach 15 i 16 czerwca, napadnięty i pohiiy 
do km i przez prowokatorów żydowskie!. i * y -  
wa się Sadbwnieki i jest kapralem. Pod 
u cm tego zajścia wybuchła w mioście panika; 
luepy zaml ">'eto; ulice opustoszały, przeciąga

ły niemi tylko silno patrole wojskowe. Około 
gor.ziny 3 po południu nadc ągnęły dwa czwa. 
urony konnicy ^oli^oirozylców i liczny tabor, 
U l i c e  b y ł y  w y l u d n i o n e  i obs t a -  

1 e -wo j s k i e «i. Konnica świetnie się 
prezentująca przeszła z proporcami i nmz.yką, 

J41- 1 marsze narodowe glówueitii ulicami 
miasta, witana, ouacyjnie, o ile to możliwe by- 
0 ^  ch warunkach i zatrzymała się na postój 
w Piadykach, wsi pod Kołomyją. Około godziny 
u po południu przemaszerował jeszcze jwlon 
pluton. Koleją również jadą transport) piecho- 
iy i kawalenu. W  mieście skutkiem powyższy, 
go zajścia poj-uszenie wielki-,:.

Francuscy p r a y s io o p t y  n a fto a i

is c ta t
Z powodu wiadomości, która przc-d kilkuna

stu dniami pojawiła się w prasie polskiej, Jako
by p. Leon Mougeot, członek benatu frar>cu< 
skiego, były minister i członeir komisyi ?eu.a-
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tu dla spraw zagranicznych, stojący na czele 
francuskiej grupy naftowej w Borysławiu, tu
dzież dr Arno! 1 Segal, adwokat w Drohobyczu, 
przedstawiciel tej grupy w Galicji, działali na 
rzkodę Polski, a na rzecz Ukrainy, otrzymali 
śmy od wyra; inionych panów wyjaśnienia.

Dr Arnold Segal zaprzecza uroczyście tej 
wiadomości i piszj w s\voj°m wyjaśnieniu:

* Wpl/wów moich użyłem wobec grupy fran
cuskiej. którą zastępuję, wyłącznie na rzecz 
sprawy polskiej i przyjmuję wobec całego spo
łeczeństw, a polskiego zupełną odpowiedzialność. 
Na czele grupy francuskiej, którą zastępuję, 
atol pan Leon Alougeot, senator i b. minister 
francuski, człowiek, rozporządzający zrtacr/ne- 
mi wpływami polityczne mi w Paryżu. Nazwf- 
skp jego jest dobrze znane rak komitetowi poi 
Jjdejni' w Paryżu, jak . Rządowi w Warszawie 
Dotychczasową działalność senatora Mougeot 
( uznanie, jakiego doznał ze strony miarodaj
nych sler polskich, jost najlepszeiń wyjaśnie
niem (Liałalności mojej w tej ąpmwie*.

Pan Leon Mojgcoi us-tnip podczas swojej wi 
tyto v naszej redakcji 1 w piśmie z daty Kra 
łów 22 b, m. wyjaśnia w tald eatn sposób tę 
iprawę.

i Zapewniam słowem honoru -— pisze senator 
y.' Mougeot w swojem oświadczaniu francu
skie n — że te wiadomości stanowczo nie zga- 
Irają się z orawdą. Nigdy nie przestałem ży
wić jak najżywszej przyjaźni wobec Polski. — 
Przidłoz dem memoryał w sprawie Galicji 
wschodniej Konferencji pokojowej i poo .y ni
lem inno iiczno kroki na korzyść Polski. Dr 
segal, przyjaciel mojego syna, poległego pod 
snanJarem Francy i, zawsze uprawiał Je poli
tykę wgjoc mnie. Co więcej, bezpośredni przed
stawicielu icpaUiU francuskiej, jak znakomity 
senator Henry Etrenger, komisarz generalny re-

S O t V  A  R E F O R M ] *

publiki francuskiej, może poświadczyć, że tL 
iegal wielokrotnie dawał mu materyały do o- 
>rony praw Polski. Gdybym nie miał stanow- 
tzyc dowoiow, że dr Stgal ma serce polskie, 
lie ot larzyłbym go moją przyjaźnią i mojem 
muleniem. Jako członek rządu wielkiej Fran- 
•?i P° kilka razy uważam. za meagodno z moją 
fodnc-ścią i z uszanowaniem, jaki#- mam wobec 
wysoki di funkoyj rządu, mieszać do sprawy, 
>iOĆbv /.dala, pewnych wielkich patryotów i 
nożów, godnych podziwu, kierujących obetnie 
losami Polski, które oby były szczęśliwe, w iel- 
tie i świetne, Szacunek, jakim mnie zaszczy
cają Ci w ieloy Polacy, szacunek, który po moim 

■ zwrocie do Paryża będę usiłował joszcze wię- 
-'■j u /nawiedliwić, ma wystarczyłby, gdyby 
Pan, wbrew mojej nadziei, podał w wątpliwość 
ir.oje uczucia, lub uczucia moich przyjaciół Po-
ići k  *j w .

I zyjtn, Pasie Redaktorze, zapewnienie mo- 
'go  wysokiego szacunku.

Niech żyje Franeya i Polska, zjednoczono i 
uiprzvjażnionc na zawsze!

Leon M cu jeo t, 
senator, bj ty  minister, mdłoiiek kom Dy i dla 

epiaw zagranicznych.

j)  s jm w ie  ontoróoo p s z n s lu t t o p c ir
Dowództwo okręgowe generalne we Lwowie 

iglasza: Bvu oficerowie narodowości polskiej ob

cych armij, którzy chcą wstąpić do wojska pol
skiego. zgłoszą się cel.im uzyskania przydziału w 
komisji weryfikacyjnej i perlustracyjnej: Lwów, 
ulica Fredry 4a, I. piętro, osobiście w celu skon
statowania stopnia zdolności i tam wypełnią kartę 
ewidencyjną w dwóch egzemplarzach. Dokumenty 
podróżne, względnie przepustki dla oficerów za 
miejscowych, należy żąduć u najbliższej władzy 
wojskowej, lob posterunku żandarmoryi. Powyż
sze ogłoszenie stanowi zarazem dla tych władz 
-wojskowych, podiaglych dowództwu O. GeD. roz
kaz udzielenia pomocy i ułatwienia podróży zgła
szającym się do służby wojskowej oficerom. Ofi
cerowie zgłaszający się otrzymają w razie potrzeby 
11 dniowy urlop. W razie przydziału, gdy zgłosze
nie nastąpiło -do ilnia 15 dotyczącego miesiąca 
włąr znie ptlne, zaś gdy po 15 dotyczącego miesią
ca pclowę poborów posiadanego stopnia. Oficero
wie, przydzieleni do rezerwy (bez przydziału), po
łowę tych naJeżytDŚci. Strawne i inne dodatki od 
dnia wstąpienia do służby w wojsku poiskiem. — 
Odm śnie do dodatku na wyekwipowanie otrzyma
ją oficerowie byłej armii ausfryackiej dodatek w 
kwocie 150- K, zaś, gdy stracili całe swoje wye
kwipowane i potwierdzą swe podania dwoma nao
cznymi świadkami, 750 K. Oficerowie obcych na
rodowości byłych armij zaborczych, przebywający 
na ubszarze Dowództwa Okręgu Generalnego, któ
rzy do dnia 20 b. m. nie wstąpią do wojska pol
skiego, są obowiązani, celem wzięcia ich w ewi- 
dtmcyę, do zgłoszenia się u najbliższej władzy woj
skowej, lub posterunku żandarmeryi. Władze woj
skowe i posterunki żardarmeryi przysyłać będą 
daty ewidencyjno tych oficerów co pięć dni od
działowi I\ . Dowództwu Okręgu Generalnego 
Lwów. Pierwszy meldunek 28 czerwca. Daty ewi 
dencvjne zawierać mają: imię i nazwisko, rok uro
dzenia, wyznanie, stan. zatrudnienie, miejsce uro
dzenia, środki do życia, przynależność, miejsce za
mieszkania, cel pobytu na poiskiem terytoryum.

K  M O N  I  t e  A .
Kraków, 27 czerwca.

UŁ5UHÓD UNU IU B F LS K IE J . Z Warszawy dono
szą. Prezydyuin Rady miejskiej i Tow, miłośników 
his-Lryi uiząjzają w Jniu 1 lipca, we wtorek o gods, 
ti popołudniu uroczyste akademię, poświęconą uczcze
niu CÓO roczn>cy urii lubelskiej 1569 r Akademia z 
uaziakm wybitniejszych historyków i działaczów, od
będzie sic w  sali posiedzeń rady miejskiej.

W Y P L A T A  U £N S *J  PAŃ STW O W YC H  EM ERY
TÓW  ZA  LIPIEC. D yrekcja  skarbu ogłasza. Państwo
wym emuiytcir, wdowom i sierotom zamieszkałym w 
K r dtow if w yj lacać będzie fdialn. Kasa krajowa w  
Krakowie począwszy od 2 lipna 1919 w godzinach u. 
rzędowych po lo ry  spoczynkowe względnie zaopatrzę 
nia za miesiąc lipiec 1919 (wraz z -odatkami wojcn- 
rn mi w dotj chczasowej wysokości); zas emerytom 
wac-wcm i sierotom zamieszkałym poza Lwowem i 
Krakrwem  wypłacać będą powyższ pobory od tego 
sanwgo terminu odnośne urzędy pouatkowe, stosow- 
nio do tego, gdzie uprawnione osoby otrzymały pobory 
zr czerwiec U19.

W  celu otrzymania tych poborów mają wymLnione 
osoby zgłosić się w  filialnej Kasie krajowe, w Kraku 
wie, względnie w  odnośnym urodzie podatkowym i 
wskazać identyczność sw .j osoby.

Z TOW . STRZELECKIEGO. Lrezydyum Tow. strze
leckiego przypi mina, ie  dni,: 29 boa. odbędzie się na 
Strzelnicy ńacAwyezajno ogólne zgromadzenie Tow. 
strzeleckiego o godzinie 10 prz- d południem. W  razie 
braku kompletu odbędzie się tira! ie nadzw. zgroma
dzenie o godzinie 11 przedpołudniom bez względu na 
kcmplct.

O CT kNIE MUZEłJM NARODOWEGO W  K R A K O 
W IE . Pod tym tytułem wyezła w  tych dniach ciekawa 
broszura dra Iranciszka Kleina, zawierająca krytykę

działalności i obraz obecnego stanu Muzeum na rod o 
wego w  Kiakowie. Brosz,ura ta wywołała żywe zainte
resowanie w  Fzrrokicb kolaGi społeczeństwa.

PbOMOCYA. Dnia. 26 bm. odbyła się promocya ar- 
chiukły, iiiż. cyw. A d ilfa  Szyj/J;., B o h u s z  a, kie 
ro-wnika canrwicnia Zamku na Wawelu na doktora 
nauk technicznych na Politeehnico wie Lwowie.

S.EZGN OPEROWY W K R A K O W IE  Do współu
działu w  przedstawieniach operowych pozyskało „Kra- 
kowskię Towarzystwo operowe11 obok najlepszych 
śpiewaczek i śpiewaków Kral;owa, nadto najwybi- 
iniijsze siły ailystyczne opery warszawskiej i lwow
skiej. Występować będ? pp.: Wandą ilaftjhichówna, 
Ludwika Jaworzyńską, Wanda jłaefjśząRwi, Maryn 
Mokvzycka, Ada Sari, Zona Skioifislra-Tarnawska, 
Olga, Szafrańska, Adela Zoigi.icwicz, Pranciszek Be- 
dlcwicz, Ignacy Dygas, Stanisław Gruszczyński, An
toni Jssakowicz, M auncy Janowski, Adam Ludwig.

adeusz Łiwc::yński, .idam Mazanek, Ad im Okoński.' 
Maryan Pr. rwicz, W iktor Pietroń, Stanisław Tarnaw
ski, Kurol Urbanowicz Pragnąc występy w sezonie 
jaknajbardziej urozmaicić, czyni Towarzystwo* zabie
gi o pozyskanie jeszcze dalszych solistów

Główny trzer. oikiestry (złożonej z 41 osób) stano
wię będzie zespół najlepszych członków orkiestry o 
pery warszawskiej, a dopełniać go będą najwybitniejsi 
instrumentaliści ki ikowsejn Cliór Towarzystwa oparo
wego wynciić bęczio w  bieżącym roku 42 osób.'Ka- 
pelL.stt! smi opery są pp.: Bolesław WaJlek-WcJew 
ski. W iator łailler i Maryan Rudnicki. — Reżyserya
przedstawień spoczywać będzie w rękach pp.: Ada 
ma Ludwiga i Stanisława Tarnawskiego.

ZBIÓRKA N A  KOLONIE MŁODZIEŻY RTKO- 
IiZ łSLN iCZYCH . Magistrat krakowski zezwolił Po l
skiemu Związkowi k.itolickicL uczniów rękodzielni. 
i zyeh w  Kr"okuwie na urządzenie publicznej zbiórki 
składek w  dniu 29 czerwca o. r. t. j. w  niedzielę na 
rzecz irCltni} dla 'otkniętych gruźlicą młodzieży rę
kodzielniczej. —  ŻHeranie składek odbędzie się przy
stolikach na ulicach i placach miasta, jakotc-t w wie- 
kszycn lokalacn restauracyjnych i kawiarnianych 
oraz w teatrach.
kszych lokalacn restauracyjnych i kawiarniany

SUCHA. (W adliwe funkcycinowanie komendy dwór 
ra). Mieszkańcy tutejsi od <duższ-go czasu zc zdumic 
nicm obserwują działalność tutejszej komendy awo* 
ca. Zdawałoby się, że posterunek togo rodzaju po 
winienby w ściśle analogicznym zakrerie swego dzia
łania mieć sebio poruczuno w  pierwszym rzędzie u- 
trzymywanie porządku na dworcu, który jako ważna 
stacya węzłowa wykazi je ogromny ruch, kierujący 
siu w  cztery strony iinij kolejowych. Tymczasem sio 
sunki porządkowe na stacyi tutejszej, nieopisany ścisk 
i nieporządek przy Każdym prawie pociągu, stwier
dzają, że brak tu i ałezycio zorganizowanej opieki naJ 
podróżnymi. Wszelkie żądanie pomocy czy interwen 
cyi, ja lio  pod i-im  kierują pod adresem patrolują
cych żołnierzy łub komendv spotykają się z obejęt 
nem rU»zen i«n ran.ion pełniących służbę funkcyo.ia 
ryms/ów. Bvłoby zo w szecl miar pożąoanem, aby 
władze wciski wę w Krakowie wydały komendzie 
dworca odpowiednie pouczanie a dla przesfizegania 
regulaminu ! rzysłały energicznego komendanta.

UMiAS IJ W IE M E  POLSKIEJ SZKOŁY W CIE
SZYNIE . IComisya szkolna Rady miasta Cieszyna u 
cLwaliła na wczorajszem posiedzeniu jednogłośni* 
przyjęciu przez miasto polskiej szkoły ludowej i wy- 
d iłowej utrzymywanej przez Macierz szkolną. Mia 
sto_ cU-jinujc szkołę z dnn-ni t stycznia (faktycznie » 
dr.icm 1 lipę a), t.de, żc Macie-rz otrzyma zwrot kosztów 
cd_ 1 stycznia ze struny rzą-lu krajowego i miasta. 
Zbiory i nrzrbt rv  ezkoluo uddajo Macierz polskiej 
szkole miejskiej. Personal nauczycielski pozostaje w 
a kładzie dotychczasoiYym. Szkoła zostanie z począt
kiem r.-wcgo roku szkolnego przeniesiona do budyń 
ku szkoły ludowej przy ui. Ciężarowej. Uchwala ko 
n isyina jest spi łnir-iuern pe przednich przyrzeczeń za 
sticny Rady miejskiej. Jeżjli — piszo „Dziennik Cie
szyński" -  dalsze stosunki polsko-niemieckie w Cie 
szynie będą się układno równie lojalnie i zgodoin, 
istriejc nadzieja wcale harmonijnego współżycia.

s i w l a t a .

OPŁAKANY LOS INTERNOWANYCH W CZE
CHACH. Wiem. Tagb l. ‘ doaioei z P ra g i: N a  
w czora jsztm  posiedzeniu zgrom idzunia narodowe
g o  k ry tykow a ł poseł PospDchil stosunki w ołxwń> 
dla internowarrych w  Toresienstadt i Josefshadt, 
gdzie przebyw ają W ę g rz y  i  N iem cy ze  Słowaozy-

cki w  Wi.inipewu utworzyli etra kujący -obotniey i*
Bczbie 3C.000. Notuy rzad ustanowił -woją siedzibę *  
świątyni pracy. W Wihnipsgu nastąpi! zupełny, za
stój - -  ini„sto zostało odcięte od ś«vM»a. Obslaga tó. 
ir-graficzna i telefoniczna zasirajcowała. Poczta iatn, 
knięta. Tramwaje przestały kursować. Straż pożarna 
nieczynna. Policya spełuia twoje obowiązki na ro* 
kaz nowego rządu. Rady robotrików i żołnierzy er*

Riąteft, Y l  Czferweą.

zny i Polacy zo Spisań i Orawy. Poseł Pospiecłiil 
irykązftł liczny szereg wypadków brutalnego po
stępowania ']  internowanymi.

K R YZ Y S  ŻYW NOŚCIOW Y W  CZECHACH. Czechy 
pizezywają obecnie ostry kryzys żywnościowy. Jest 
on ttro groźniejszy, że dostawa produktów żywno
ściowych amerykańskich z Tryestu do Czech napoty
ka r.a nieprzezwyciężone trudności transportowo sro 
bec braku-wagonów. Ani YMocny ani JuąoslRwia, ani 
A iitirya  niemiecka nie mogą dostarczyć sądow i czc. 
skiemu środków transportowych, wobec, c’z„gc cały 
transport musi odbywać się w  czeskich pc ciągach, na 
er: er kim węglu, z czeską obsługą i eskortą wojsk ;wą.
Znpai 'boża, potrrebny do nowych zbiorów, obliczono 
na 45.J00 wagonów. Zresztą w  kraju ma nie być już 
ani mąki, ani mięsa, ani też tłuszczów i mleka. Zapa
sy żywnt ści w* największych ilościach dochowały się 
na fłowaczyżnie, w  szczególności zaś ziemniaki i mię 
so, wn ścianie jednak słowaccy nie chcą ich sprzeda 
wuć. YYobec tego rząd czeskt wysłał do Słowaczyzny 
odciia ły  wojskowe pod dowództwem wyborowych ofl- 
c t ió "  w celu gremialnej rekw.zycyi śroakow ływno- 
ści T o  też było jedni rr z pow\ d< w  nienawiści Sło
waków do rządów czeskich i zwrócenia się przeciwko 
nim podczaB ofenzywy Madziarów. •

W  zw iązku s przesileniem żywnościowym rząd cze
ski y.af-rojektował obniżenie tygodniowej racyi ehłeba 
do 1 kilograma racyi mąki do pół kilo na tj'dzień.
K ryzys żywnościowy wpłynął też na zaostrzeniu kwo 
siyi sc-cyalnej w Czechr :h.

CO MOŻNA PRZYW OZIĆ  Z CZECH? Yv myśl roz- 
P lządzt-nia rządu czcsko-słowaekiego, aż do odwoła
nia obowiązują następujące przepisy, regulujące w y
wóz towarów z rzeczypospnlitsj czesko-: iowackiej

Dozwolony jest wywóz z Czech następujących artyi 
kałów i towarów:

Zj r, ilościowych; wód miiieraluych, wody sodowej, 
surogat- w kawy, małych zapasów żywności w  w* 
nych wypadkach, np. w  ra/.id podróży urzędowych, 
etc., musztardy, kostek do zup i innych surogatów, 
proszków do pieczywa, sztucnych soków owoco
wych i csencyi, chmielu do Austryj niemieckiej i do 
k ia jów  północnych, świeżych jarzyn i kapusty kwa
szonej za specyalnom pozwoleniem urzędu owocowo 
wa/zywnego. kminku.

Włóknistych i skórzanych: koronek, haftów baweł- 
ninrych, tuw ariw  jedwabnych i pojedwabnych, ko
rt luk  i haftów iniai ych, tiulu gazy, jedwabiu hafto
wanego, jedwabnych i pótjcdw-abnycn ubrań i bielizny, 
t( warów' jedwabnych do apretury, rąkawdezei tkanych j 
bawełr ianych, jedwabnych i póijBClwab.nyc-h i skórza
nych, m atorjj papierowych i polpaoier-wy cli, ubrań , . , , , , _  ,
i bielizny papierowej, połkoszulioów imanych, obuwia przyjmuje wpiby COuzhziinie do 1 1 pc& od go- 
z pi cń-Łzwami łrewnianemi i z durabilu, obuwda Iuksu- dzirty 10 do 12 w południe w lokplu szkoły 
sowego, werków n. nasiona baraczano z cukrowni, jrzy ulicy Biskupiej L. 7.
wy runów szmiddcrskich i guzików, obuwia % poen- _-  i , i „ „  „ „ „ „ „ * * 1. „ i ,  1̂
szyumi klejim-mi z kawałków skury i z dodatkiem w  k la s  p o c zą tk o w y ch  poi-
tektury, rzemieni lo obuwia i  do biczów. sk ie j s z k o iy  pow szech n e j. Przy F ikn ie  o g ró d ek

Kuśrieirkieb- szczot-k, galanttiyj etc., w rrobów  z ! dziecięcy.
masy perkwoj, piór, Kontckcyi, wyrobów żu słomy,  ------  ■ - n = = r -=—-—  .... .... ■
tizeiny, sitowia, łyka. kor;, i wiórów wyrobów toka i-, POLAK, osiedlony we Francyi. poczyni za- 
skieii, drzi worytow, szczotek z _ mali-ryałuw zastęp- ^ Up y  jo w arów francuskich dla wszystkich ga-
W h “  n° y’ W  1 ,lł iywych 1 j m i  h a n d low ych . la jm w le  s ię  im portem -ekspor-

Budowlanych: ceramiczr.ych, ziemnych, szklannych tem . Bliższych ob jaśn ień  U dzie li R . O., K ra -  
cte. terfu, szkła i wyrobów ęzklannj-n, szkła taflo- kÓW, U lica SiawKOW Ska 23/10, m ięd zy  god z in ą  
wogo (pud waninlderu sprzedaży w kraju ?o 18l50 K  -j \L— 3  pu połudn iu , ew en tu a ln ie  pisem nie.
za mimmakią cenę 2? ;>0 K , kaolmu 1 gliny kaobnowej [ ------ 1 * ■
zs minimalną cenę 730S00 K  za wagon, giazurr, wy- j RząuOW O UpOWaŻUiOUe

^ i^ G S 5 f f 5^ r « k r K : K 8NS£fłWAT0RYUM TAMECZNE

świadczyły, że saaik  będzie irw-j.ł. dopóki robotnicy 
nie uzyskają nadzoiu nad prudukcyą żywności. V> 
mieście już biuk chleba, 2 mleka jest uardzo m ło  ' 
Zanosi się na to, ie  w całej zact jdniej Kanadzie v  
YVanci.uverze, Calgary, Brandonie : innych miastach 
wjbacl.nie rewoluoya społeczna. Ze wśz.ystkich tyca 
miast nadchodzą do Winmpegu wiadomości, żc w tych 
miastach grozi w-ybucli ogólnego strajku.

O STATN I TYD ZIEŃ  DRAM ATU W TEATRZE  LM.
J. SŁOW ACKIEGO. )

W  piątek, 27 bm.: -Głup. Jakob' T. Riilnera. i
W  sobotę, 28 bm.: -Wachlarz lady Windermere" O/'

Wnde'a.
W  niedzielę. 29 bm. popoł.: „Ich ezworo" G. Za

polskiej; wieczorem: „Wyzwmlenic'* S. W jspiaćskiego.

REPERTU AR 
MIEJSKIEGO TE A TR U  POWSZECHNEGO. 1

W  piątek 27 b m : Występ gość. J. Brzozowskiej: 
,,Rćźa f^m bu h i".

W  sobotę, 28 om.: „Córka pani Angot".
W  7‘iedzielę, 29 bm. popołudniu: „Dzwony z Come- 

’viHe“ ; w eczorem: Ostatni występ gość. J. Brzozow
skiej- „Ulękną Helena".

W poniedziałek, 39 bm.- Ostatnie w tym sezor.ia 
przedbiawienie operetki: „Córka pani Angot",

Odpow iedzialny redaktor:

MICHAŁ KONOPIŃSKI 
Wydawca, 

R U D O L F  O S M A N .

N ; & £ i e 8 * a a t e .
(Artykuły w  tym działo nie pochodzą od redakcyij

SzKoła Koeilaldcjjios
B a s & a & f e w e l

mieni mljnskich, grafitu, fabr ziemnych.
Dr7ewnj-ch: próżnych beczek, gwoździ i szpilek 

dr wnianych.
Papierowych i druków: druków, książek oprawnych 

i liieoprawnycb gazet, nut, yyrubów graficznych i 
papierowych artystycznych, fotografij, tnrb i pudelek 
paj-ierow; ch, tutek.

Chemicziiych; atramentu, ołówków, barwników ani- 
linowych f.ub diukajskich gcarzycu gatunków, siar- J TyŁm iezn ej. Snecyalno kursa fachowe dla arty- 
czanu ir:iedzi i siarczanu żelaza, pros«.Kii ao prania, J

LEOPOLDA POL.-D O L l N S  K I E G O  
pod kierownictwem 

NINY DOLLI I W. POL.-DOLINSKIEJ 
W KR YKOY/IE, RYNEK GLOWNY Y3.

KURSA: tańców salonowych’, solowych, klasy r 
cznych, charakterystycznych, oraa gimnartvki

st li knrisbadzkiej.
Metakwych: Śrub i gwoździ iulaznych.
P IE R W SZY  RZĄD EHuSZEW ICKi W  AMERYCE, 

Jak lonosi „Telegram  Codzienny", dziennik polski, 
wychodząi y w Nuwym Jorku, na kontynencie am< - 

kąńskim został ja t  utnorzony pierwszy „rsąd" bol
szewicki. Stało się to w  Kanadzie w  micśeio YYir.ni- 
peg, któro ma 250.000 mieszkańców. Rząd bolszewi-

stów i aiieptów scetiicsnych.

P e n s y o i i a t  A .  B o r o ń  s k i e j
Kraków, uH*a Kara«Si«Ea L 2?» /Ujaj

?akojo z utnyiuauiein. Taco obiady w  mii*: ~zr 
'C rĄA J Wb n i aksit*.

msmss

W d o w a
z dwojgiem dzieci (1 0 -1 3  lat, 
c. łopey 1 lnpszej rodziny, pozo- 
itają-a obewi # w skrajnej nędzy, 
bez aensyi, zdana na ł*akę uomych 
ludzi, jrosi s,xc Jltośeiwyeh o bu
tik. Nr 98 luS i.7. Aures poda Ad- 
mimstretya „S. Reiermy“ poa A .

6460 i  O

Oo zclei murouyth
potrzebną panna w wieku lar 
18—25. — Pierwszeństwo 6\n 
znającej dobrze język niemie
cki i piszącej na maszynie. 
Zgłoszenia pod 74S0 przyj
muje Admiui jtracya „Nowej 
Reformy". 6890 2 o

Apteka rod „termą11
w Nowym Ta-gu

B H P ff "
6765 3 5

Auto c iężarow e
ma.ka Kolibri, v L  tunv, 18— 24 
Hd , jest za lti.6UO K  do nabycia. 
W.ktur Polą.c, irechiuit, Urys.tat, 
Rysak 60, blask. 676s”a 3

M e b l e
tania do opr/eJauta.— Wiadomość 
q1. iliuotajaka 1. 16, w sklepia

67«t y 2

I i i

l & ^ o u a  o s o b a
* degiotałą Craacuską kocwer-
U tcyą , przyjmie na tr i-  miesiące 
ietnie miejsce towarzyszki lub nau
czycielki w  domu dystyngowanym, 
de kąpiel, na wsi, lub w mieście. 
Zg c—enia: ul. Smoleńsk 16, a p 
Sapalskijj, parter, na prawo, od 
g. n  —12 i od 3— 4 po południu. 

6753 3 3

Majtek leśny
w zs-hodmej Galicyi, do sprzeda- 

a. K orzystn y  ln t e r « s  lla prze- 
iowcuw iub uafciany. Zgłosze- 

n a  nriTjmuje A im inistraoj* „No
wej Reformy1 pod B. B 444. Po- 
śrudnictwo niodopaszczaine.

6754 3 b

O P Ł A T K I

w Krakowie ,
poleca swój skład wyborowych wiu w beczkuch 
i flaszkach, szampanów, koniaku, wódek i słodkich 
win deserowych. —  Sprzedaż detaihczna i hurtowna 
dla Kupców, Spółek handlowych i Składnic Kółek 

rolniczych. 6185 a 3

M i e s z k a m ®
w W iedtilu, K Y II I  obwód, przy 
Tiłrł.ciisch«nipark, J D- 4 pokoje, 
prze ip., kuchnia, .acien % pokoik 
dla dni., elektryka, pas, esyns* 
przedwojenny

z s i R P l e n i ę
na ppdcbae w Krakowie Zgłosze
nia: Kraków, cl. św. Filipa 1. 1?, 
I p., właściciel realnośoi. 6694 3 8

Powozy połKryte
wózki, wolant, kareta, ommbus i Ł p. 
do Bpriedama; -Upuje także 1 przyj
muję w komis Kruków, cl Zwie
rzyniecka 37 Skład powozów.

6755 2 5

ffllj
Ro sp rzadan ia . Wiadomość: ui. 
ew Krzyza ). 93. 6759 2 3

8€ u p i $
yćzek dziecięcr, w dobrym tlanit 
Zgłoszenia przyjmą je  Adminisli 
„N. Ueiormj “ pod Ł  B. 6Ó1Ó 4 (

| nbbi
L m i ,
parokonny, zietoueru sa nom i skó
rami wybumr, w dobrym stanie, 
1 para uprzęzy angielskicb, oka- 
ry> :e  do sprzedsaia, u Stanisław* 
Szymika, iakiornika w Krakowie, 
ol. Niecała i. 4. 6509 3 3

AdwokatGłoiincer
i  WIśfHcza ko.h Bsefem

poszukuje zdoluego, rutyno
wanego kosćy^ ien ia  z pra 
wem subitytncyi, obznajom.o- 
nego z praktyką prowineyo- 
nainą. \Varuuki korzystne. — 
Posada do objęcia od 1 pa- 
żdzierui .a 1U1J. Uprasza się 
o szczegółowe oferty wraz 
z podaniem referencji co do 
dotychczasowej praktyki.

67-2 3 3

H a n i n o
Uórsien occzyjnie dr sprzedan a 
w skodzie forii-piauów Holenv Smo
larskiej, ul. Woiska 7. ę714 3 3

PIEKNE UBUWIE
o ładnym fasonie dostać można w wielkim wyborze w  Pol-

„L.jł Bazarze

¥ o  d  ]  l
K r a k o m ,  u l .  L u b i c z  3 .

Odsprzedawcom odpowiedni ralat. 6109 6 5

kapsułki „hygienicz.neu do zamykania na sucho. 
Opłatki płaskie apteczne, okrąalo i kwadradov'e. 

5329 Opiatki cukiernicze. o 10

I k - i "  F R .  U N i R T  U W
KRAKÓW, UL SŁAWKOWSKA L 6.

Genereralna reprezentacja w-arszawskiej fabryki.

: * t r

w R%Risaś̂  fe  :skl8‘
p rzy jm u je  do  taruia kloce. —  Zg łoszen ia  do  
b iu ra  firm y »O ik os«, Lw ów , u i  3 M a ja  1. 5

B i T Ł O B i S .
z wyższych sfer kobieta wyjedli o 
na wreś jako 1 jwurzyszka, lektor- 
ka lub t. p. Zgłobzeuia przyjuinfe 
Adrcinisuacya „N, Reformyu pod 
„A. S. pl?nl3ika“ . 6606 4 8

Śliczny kawał
skomasował ego esurnoziemia, B u 
dynki, powiat Lwów, tanio spueaa 
v y t .ieu '»] Dr FLoher pocie rosi. 

Kraków. Wkład 260—350.000 (mar
ka!) 6708 3 8

fó e tS e  ii.lij5 .dW 3
francuskie, luksusowe, do sprzeda
nia- Wiadomość-, ul. Asnyka 1. 6, 
dozorca wskaże. . 6455 4 5

F i a k t y k a i ż t a
przyjm '0 księgarnia: Kraków, uliea 
Sławkowska J. S. 61ÓB 4 6

6346 3 6

bo wynającia
lub wydzierżawienia puszukuję wię
kszego pomieszkania Iud całego

d o m k u
z przynależneśeumi w obrębie 
wie.kiego Krakowa. Pośrednictwo 
wynagrodzę. R. Rizy, Kraków, X III, 
ul. K». Jósefa 54. 6731 2 8

r  jn 3 j  -B at w a  L w o w ie , cea- 
trum uiiaato. ionkonrle ptosperu 
jący, z powoio zmiany stosunków 
do Kpmedama, Aprrwizicya zapr 
wnioua. Zgłoszenia ped ,,1?eDsyO- 
n st W. P ,“  do Biorą Sokołowskie* 
go. Lwów, ul. Jagiellońska 1. 7.

66,8 3 3

katolili, lat 31, koiejowieo i ne> 
aiieślnik,-nawiąże w cblu matrymo
nialnym korespondencyę z panną 
do lat 30. Z  braku znajomości u 
daję sĄ na tę drogę, i ansy, posia
dające gospodarstwo rcln. mają 
pi ,rw»zc-ustwo. Zgłoszenia poo „Urzy- 
°złośc zapewn;ona“ przy jmaje Admi
nistracja „N\ Heformy“. 6232 4 4

w Krakowie, S ławkowska 1.
otrzym ało  generainą reprezen tacyę  
S o l v a y o w s k i c h  fab ryk  sody i 

przyjm uje zlecenia. 573268

Wielka

insłytucyc b s n t a
poszukuje rutynowanych urzędników do kore- 
jdponaencyi i  Luchalterjł. ReJ lertuj s się tylko 
na siły z praktyką zawodową Podania z odpisami 
świadectw, zawierające warunki i termin w; tąnie- 
nia, oraz referencje, przyjmuje Administraoya 

„Nowe; Reformy" pod ^Bank A. B. 20".

I  H i  1 ?  W 3 . H  s s i j - r

^  n a  n o w e  h u r s a  h a n d l o w e
T  roczne i czteromiesięczne dla pań i panów w npowa- 7? 
g  inione, przez władze g

a z k o l y  r a c i i s u a a ę w r ś s i  i  b s c Ia Ł J U a ry L  J :

S ta n is ta w a B u n ta to w ia a f
(z prawem wydawania świadectw) 6801 3 5

w  J r a H w  o ,  c L  ^ o ryaA sL .3  I. 5S
dnia 27, 28, 29 i 30 czerwca b. r. oJ 9— 1 i  ud 4— 6.

bor. CBtzGffl id M ntie
poszukuje

Polaka, z wykształceniem akademi- 
ckiem i dłuższą praktyką admini
stracyjną. Podania ptsemao wraz 
z 0dpii2Mt świadectw unosić nale
ży do tejże kancelaryi w Okocimie, 
podając termin możności objęcia 
posady. Nieuwzględnione podania 
pozostaną bez odpowiedzi. Osobiste

N u ty  u t y w a n e
Lupnje księgi.mia: Kraków, nlioa 
Sławkowsks 1. 3. S407 4 6

P a k i
s fortepianuw. pianin i fisha-mc 
nij do sprzedania w składzie for 
tepianóc Heleny Smolarskiej, uL 
Wu'«ka 7. 6703 a i

Dorushfin
udzielam lekcji Konwersacji fran- 
ouskiej. Adre wskr^i Biuro nau- 
czyclelsMi Matyldy Szretner, Kra
ków, ul. Kochanowskiego L 12.

. 6533 8 3

^moie
merowska i l i

2 umeblować, do 
wynafęda. U i.Kre- 

14, 1 p. 6624 4 4

v m  h » .
gimn., pragnie przez czas w.ik.-i- 
:vi otjąć gnwerneHię na wal, w 

okolicy podgórskiej, Przygotuje u- 
cznia (nozenico), do 4 łub 5 gimn 
za całkowite utrzymanie I odpowie
dnie wynagrodzenie, Zgłoszei a pc, 
„Stodeit * przyjmuje Biuru ogł> 

ien Feliksr St ttera, Kraków, u! 
Grodzka 1 13 6770 3 3

gągfea isy

I K«ł!ź!jtOr(Su)
znajdzie popłatne zajęcie. Zgłosre- 
nia w  godzinach ponołudnirwych, 
Kraków, Rynek gł. 1. 22, I piętra

6827 2 8

Kupuję garu^rolję
męską, damską bieliznę, ora. me
ble. Zawiadomienie ko> ,spondentk„ 
lub ustnie do Szpota, Podgórze, ui. 
Salinarna 1, 5. 6711 3 15

lii 13 l i i  1 «  Hi?
uoirzebny do apteki Spory by*  a 
Ohrzano .yie ra& giatsr łarm zD yt.
rZjtn.-kat., któryby w oiągu roku 
jednego mógł wzi i aptekę tę w 
dzierż*wę. 6 9 2 3

K i l k a  w a g o n ó w

6346 3 3ms. do zbycia

S t l g l i l z  &  M c r k ,  B i e i f e k © .

‘ ,y u 5 zgłoszenia bezcelowe. 6324 3 3

Pierwsze krakowski* oirno klnsmaiografLzne

„ P O L O N I A ”
L i b r o w s z c z y u n a  6

poleca na sezon letni p ierw szorzędne  
o b razy  po  cenach zniżonych. N a  se= 
zon jesienny p rzy jm u je  już zam ów ie
n ia na świeżo nadeszłe obrazy  a u i e -  
u y k a ń s k l e ,  o raz  serye O lar Fónsa, 
Coryina, Zuzan ny  G ra n d a h , O lg i Des- 
mond, Sy bilii Sm ołowa, K a ro la  de Yogt, 
M arty  N o re liy , K a ro li Toellą  D agn y  
Servass, I la n i  W eise i t. ę, Reftektanci 
zechcą bezzw łocznie w  ich w łasnym  
interesie osobiście siq zgłosić.

Z Drukarni Literackiej w Krakowie, nL Jagiellońska 10. R sądca  aruiarnł Ij. K  G ór-


